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PRZEGLĄD
KOLNICZY, HANDLOWY I PRZEMYSŁOWY

Pismo bezpłatne, wychodzące dwa razy pa tydzień 
przy

DZIENNIKU WARSZAWSKIM. n o .
R O L N I C T W O .

PŁO D Y  I MACHINY ROLNICZE NA  W YSTAW IE.

(D a lszy  c i ą g i .

Fabrykacja machin rolniczych robi oczywiste postępy we F ra n ­
cji: Liczą stu pięćdziesięciu wystawców narodowych tej kategorji i

[ tym sposobem prawie wszystkie nasze pracownie są przedstawiune. 
‘ Jedna z naszych najważniejszych i najdawniejszych rękodzielni, ta 

ktpra dotąd nosi firmę Dom basla njc nie nadesłała. Mnóstwo kolo- 
dziei wiejskich, którzy zaczynają wyrabiać dość dobrze narzędzia go- 
spodarsko-rołnicze, brakuje także. Nawzajem, szkoły agronomiczne 
z  Grygnon i G rspd-Jouan, azkoła folwarczna Mesńil St. Firmio, ko­
lonia rolnicza Mellray, prącownie naszych najstynniajszych fabrykan­
tów dostarczyły odznaczającego się żapasu. Pomimo tych wytrwa­
łych usiłowań mąphiny angielskie i atperykąńskie przewyższają dotąd 
naszp. Jfaw et sąpai Belgowie ze swojc(n rolnictwem bardziej roz- 
cząstkowanem od pasyegQ, znaleźli śrflJek przewyższyć nas pod pe­
wnym względem. Z pomiędzy jnnych narodów, słynny instytut 
rolniczy w JJqheqhejm (w Wirtembergii) przedstawił nam zbiór zu­
pełny swych narzędzi, który może nam wykazać kilka pożytecznych 
skazówek,

Ztyc.h wszystkich pąrzędzi, najpożyteczniejsze jest zarazem aaj- 
fcrudniejsze do wydPSkPPa^ p ia5 pie masz doskonałego pługa i można 
nawet powątpiewać o możebpości wynalezienia .takiego, któryby czy­
nił zadość wszelkim .warunkom. Pomimo tego, gdy przedsiębrane 
dotąd .usiłowania dla p artp jsn ja  tegp.pigrwatuęgo narzędzia chybiły, 
potrzeba zatem używać gP ulepszając o ile podobna. Wszystkie pła­
zi były próbowane przez przysięgłych; te które zdawały się odbywać 
najdokładniej robotę ż najłatwjejszem pociągem, były angielski H o­
warda, amerykąuski Bioghąma, belgijski Odeursa; i francuzki Gri> 
gnona. Ponieważ doświadczenie nie odkryło w żadnem wyższości 
odznaczającej, jest przeto prawdopodncm że każdy naród swój zacho­
wa. To co jest wadliwem i niedokładnem w robocie pługa zniewala 
używać innych narzędzi wcelu uzupełnienia go, takiemi zas są ska- 
rifikatory, pogłębiacze brony i brony. — Co do jednych i dru­
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gich wyższość Anglików jest niezaprzeczona. Nic nie zastąpi 
podwójnego radia G aretta, eksiyrpatora Colemana, brony norweg- 
skiej i wałka kruszącego Kroskilla. Te wyborne narzędzia, są 
obecnie naśladowane we Francji o ile dozwala wysoka cena żelaza i 
małe zasoby naszych roiników.

Nie znaleziono jeszcze sposobu uprawiania roli za pomocą pary, 
lubo nie przestają nad tem pracować. Machina której widzieliśmy 
tylko model na wystawie, ale która była przedstawiona w zupełności 
na wystawie w Carlisle, to jest machina Uskera, nie urzeczywistniła 
nadziei jakie wnieciła. Należy zatem na nowo rozpocząć. W ażna 
rzecz jest ażeby wynaleźć to co ma zastąpić działalność pługa, ażeby 
głębiej poruszać i lepiej rozpulchniać ziemię . Nikt bliżej nie do­
sięgną! tego celu nad p. Gnibal, de Castra (z Tarn) którego tak zwana 
karczowniea (defonceuse) ukazała się na wystawie. Ten ogromny 
wał z lanego żelaza uzbrojony zębami żclaznemi lekko zakrzywio 
nemi na trzydzieści centymetrów długości, działa podobnie jak  połą-1 
częnie kilku motyk. Probowano w obec przysięgłych, karczowniea, 
uległa krytyce; wymaga wiele siły i jej praca nie wydawała się do­
skonałą. Doświadczenie wykazało, że jest skuteczniejszą w stronach 
południowych, gdzie zaczyna być używaną do uprawy. Zasługuje aże­
by jej nie zaniechano.

Wioienem także wyznać, że według mnie, nie zwracają dość 
uwagi na jedną kategorję, narzędzi bardzo prostych pozornie, ale któ­
re u nas przynajmniej nie zasługują na pogardę; chcę mówić o tych 
które nie mają innego motora (siły poruszającej) nad człowieka i któ­
rych celem jest ułatwić pracę małej uprawy. Z tej liczby są Widły 6 
trzech, czterech lub pięciu zębach żelaznych,zastępujące łopatę i przed-' 
stawione przez Anglików. Towarzystwo królewsko-angiełskie, któ 
re jednakże ma więcej powodów jak  my, ażeby się przywiązać wyłą- 
czniej do wielkiej uprawy, rpzdało kilka nagród tym widłom! Zagłę­
biają się one.łatwiej jak  rydel i wykonywają również dobrze pracę. 
Jeżeli zastanowimy się nad rozległością gruntów wymagających ko 
pania rydlem lub oskardom, najlepiej uprawianych w świecie, należy 
zwrócić stanowczą uwagę, na .wszystko cokolwiek może zaoszczędzić 
usiłowania utrzymując .skutek pożądany- Wiem że używanie wideł 
nie było zupełnie nieznane w małej uprawie, ale nie było dostatecznie 
upowszechnione; liczę na Anglików, że tego dokażą. Wymienię je ­
szcze system bardzo dowcipny wynaleziony przez P. Ledocte, dyre­
ktora szkoły belgickiej rolniczej z Thourout i przyjętego w szkołach



w  M etray  w a  F r a n c j i  i w  R u y s e le d e  w  B e lg j i ;  c a ło ś ć  sk ła d a  się 
z d w ó c h  narzęd z i ,  to  jes t  s ie w n ik a  i z ro d z a ju  taczk i.  S ie w n ik  s k ł a ­
d a  w ziem ię  w ra z  z nas ien iem , i lość  n a w o z u  s p r o s z k o w a n e g o ,  a żeby  
p ie r w s z e  uzyznić .  T a c z k a  s ta je  się k o le jn ą  szo sk ą ,  p łu ż y c ą ,  b ro n ą  
p rz e z  zm ian ę  n iek tó ry ch  części . P o d  w sze lk iem i po s tac iam i ,  ła tw o  
m o ż e  być k ie r o w a n ą  p rz ez  j e d n e g o  c z ło w ie k a ,  ko b ie tę  a lb o  n a w e t  
p r z e z  d z iecko .  N aj w ia ro g o d n ie js z e  ś w ia d e c tw a  s tw ie rd z a ją ,  że  w 
B e lg j i  o t rz y m u ją  p r z e z  ten  sy s te m  z a d a w a ln ia ją c e  w y p a d k i ,  W  k r a ­
ju  tem u  p o d o b n y m ,  k tó ry  m a  ty le -e x p lo a ta c j i  n ie w y n o s z ą c y c h  d w ó c h  
h e k ta r ó w ,  m u s i  być  w ie lce  p o m o c n y m ;  widły an g ie lsk ie  w inny  g o 'u z u ­
p e łn ić .

W r ó ć m y  do  n a rzędz i  w ie lk ie j  u p ra w y .  S ie c z k a rn ie  i k a r c z o -  
w n ic e  an g ie lsk ie  p rz e w y ż sz o n e  zosta ły  te g o  r o k u  przez b e lg i jsk ie  i b a -  
deó sk ie .  G r a b i a r k a  ( f a n e u se )  a n g ie lsk a ,  n a to m ia s t  zw ycięży ła  w szys t­
k ie ; ta  w y k w in tn a  m a c h in a  z a g ra b ia  w g o d z in ie  s iano  z j e d n e g o  h e ­
k t a r a  i zas tęp u je  tym  s p o s o b e m  15  lub  d w a d z ie śc ia  g r a b i a r z y .  M a- 
o h in a  3o  w y ra b ia n ia  r u r  d re n o w y c h  z  W ith ead  u t r z y m a ła  sw o ją  w y ż­
s z o ś ć ,  j e s t  to j e d n a ,  k tó r a  na jw ięce j  z w r a c a  u w a g ę  pu b lic zn o śc i .  M ł y ­
n e k  ( e g r e n o i r )  do  w y łu sk iw a n ia  k u k u ry d zy  n ad es łan y  z A u ś tr j i ,  b y ł  
s p r a w ie d l iw ie  o c e n io n y .

( D a l s z y  c i ą g  n a s t ą p i . )

Q WYROBIE SPIRYTUSU Z BURAKÓW.

(Z ty g o d n ik a  R o ln i c z o - P r z e m y s ło w e g o  K ra k o w s k ie g o ) .

(D alszy  c iąg .)

( P a t r z  N r .  8  P r z e g l ą d u ) .

W  T y g o d n ik u  n a szy m  z ro k u  1 8 5 4  na s t ro n n ic y  2 5  i n a s t .  p o d a ­
liśm y, w yjęty  z K o r r e s p o n d e n t a  G a z e ty  W a rs z a w s k ie j ,  o p is  p o s t ę p o ­
w a n ia  p a n a  L .  R o s s m a n n  w  B ie law ie .  K r a j a n e  b u ra k i  g o to w a ł  on  i 
r o z c ie r a ł  n a  m ły nk u  z w y k le  do  z ie m n ia k ó w  u ży w an y m , a nie d o d a ją c  
s łod u ,  p o n ie w a ż  c u k ie r  ju ż  się z n a jd u je  w b u r a k a c h  w y k sz ta łc o n y ,  
s p u s z c z a ł  papkę z p o d  m ły n k a  na  c h ło d n ik ,  a  po r o z w ie d z e n i u  s t o s o ­
w n ą  i lośc ią  wody; w p u sz c z a ł  do  k adz i fe rm en tacy jn e j  i z a d a w a ł  d r o ż ­
d żam i lu b  tak  z w a n ą  p o d m lo d z ią  z b o ż o w ą .  P o  o d b y te j  f e r m e n t a c j i  
k tó r a  t r w a ła  7 2  g o d z in ,  p rz e p ę d z a ł  n a  z w y k ły m  a p p a ra c ie .  M ia ł  w y ­
d a tk u  z k o r c a  6 y a k w a r t  ok o w ity .

W  T y g o d n ik u  z r. z. 1 8 5 4  s t r o n n ic a  4 0 8  d a l iśm y  opis  p o s t ę p o ­
w a n ia  S c h w e rd t f e g e ra .  U w a ż a j ą c ,  że  m ia z g a  z g o to w a n y c h  b u r a k ó w  
ta k  j e s t  ga ła re tow m tą ,  iż n a d z w y c z a j  t ru d n o  i z a w sz e  ty lko  n ie z u p e ł­
nie w y c i s n ą ć  się da je ,  w y c is k a  so k  z s u r o w y c h  u ta r ty ch  b a r a k ó w ,  d o ­
d a j e  n a ty c h m ia s t  5 ° /0 m łodzi,  p o cze rń  z a c ie r  z a r a z  f e r m e n t o w a ć  z a ­
c z y n a ,  w  te m p e r a t e r z e  15— 18° R e a u m .  P o  u k o ń c z o n e j  f e r m e n t a c j i  
cedz i  p rz»z  p łó tn o  n iezbyt g ęs tu  i p rzep ęd n a  na a lem b ik u .  U t r z y m u ­
j e ,  iż b y ło b y  z u p e łn ie  n a w e t  sz k o d l iw e m  d la  p ro d u k c j  sp i ry tu su ,  z a ­
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c ie ra n ie  a e  s ło d e m  r o z t s r l y c h  b u r a k ó w ;  te m u  z w y c z a jo w i  n a  w et  p r z y ­
p isu je  p rz e d e w sz y s tk ie m  n ie p o m y ś ln e  w y p a d k i  p r ó b  p a le n ia  w ó d k i  
z b u ra k ó w ,  n a  k tó re  się w ie lu  u s k a r ż a .

W  T y g o d n ik u  z r. z. n a  s t ro n n ic y  105  op isu je  p a n  K a ź m ie rz  

S ię cb l iń sk i  p o s tę p o w a n ie  u ż y w a n e  w  g o rz e ln i  Ł a ń c u c k ie j  w  r- 1854» 
B u r a k i  g o to w a n e  g n ie c io n o  n a  m łyn ku ,  d o d a w a n o  do  15 k o r c y  z a ­
c ie ru  b u ra c z a n e g o  2 4  g a r n c e  m ą k i  żytnej ,  o k o łe  2 8  g a rn c y  s ł o d u l  
z a p r a w io n o  h o ło w ic ą  G u m b in e r a .  O t r z y m a n o  z k o rc a  b u r a k ó w  7 
k w a r t  oko w ity .

W  dz ie ie  p an a  K u r o w s k ie g o  z n a jd u je m y  op isan ie  s p o s o b u  Uży­
w a n e g o  p rzez  p a n a  R y c h te r a  w K o z ie n ic a c h .  P rz y  p ie rw sz y ch  p r ó b ­
k a c h  u s ie k a n e  pop rzed r i io  s u r o w e  b u rak i  ta r ł  n a  ta rc e  u ży w an e j  w  c u ­
k ro w n ia c h ,  do  p apk i  z a ś  d o d a w a ł  s ło d u  i m ąk i .  P rz y  tej m an ipu lac j i  
o t r z y m y w a ł  z k o r c a  b u r a k ó w  ty lko  g a r n i e c  do  5  k w a r t  okow ity .  K a ­
zał w ięc  n a s tęp n ie  b u ra k i  p o s i e k a n e  g o t o w a ć ,  p o  ro z t a r c iu  zaś  d o d a ­
w ał  na  18 k o re y  1 k o r z e c  m ą k i  żytniej i 1 k o r z e c  s ło du  j ę c z c m ie n n e -  
g o ,  a  po  w y c h ło d z e n iu  d ro żd ży ,  p ią te g o  zaś  d o p ie ro  d n ia  o d p ę d z a  n a  
a le m b ik u .  W y d a t e k  o k a z a ł  się do  2 g a r n c y  o k o w i ty  z k o r c a  b u r a ­
k ó w .  —  P o n ie w a ż ,  m im o  p o w tó rz o n o j  d es ty lac j i ,  n a w e t  p rzy  użyc iu  
w ęg li ,  o k o w i ta  m ia ła  z a w s z e  z a p a c h  i s m a k  p rz y k ry ;  p o  w ielu  p r ó ­
b a c h  zn a la z ł  p a n  R y c h t e r ,  iz n a s tę p n e  p o s t ę p o w a n ie  zup e łn ie  j e  od  
tych  w a d  uw a ln ia .  W  dn iu  n a  o d p ę d z e n ie  p rz e z n a c z o n y m ,  w sy p u je  
do  w y fe rm e n to w a u e j  j u ż  ro b o ty ,  w k a d ź  f e r m e n t a c y jn ą  (do zac ie ru  
z 18 k o rcy  b u ra k ó w  i 2 k o r c y  m ą k i  i s ło d u ) ,  5  g a rn c y  j a g ó d  j a ł o w c o ­
w y c h  i 2  g a r n c e  an yżu ,  m ię sz a  j a k n a j d o k ta d n i e j  z  r o b o t ą  i n a b i ja  na  
kocio ł .  P r ó c z  te g o  j e s z c z e  d e s ty lu je  p o w tó r n i e  o k o w itę ,  n a  z łą c z o ­
n y m  z ap pa .ra tem  d e s ty la to rz e ,  m ie s z c z ą c y m  w so b ie  do  1 8 0  g a rn c y  
su ro w e j  o k o w ity ,  d o  k tó re j  to  i lo śc i  d o d a je  p rzy  d e s ty lac j i  3/ 4 fu n ta  
g w o ź d z ik ó w ,  l 1/ j  fu n ta  lu k r e c j i  w d rz e w ie  i  1 g a r n i e c  j a ł o w c u ,  d es ty ­
lu je  p rzy tem  w o ln o  i s t a r a n n ie  o d b ie r a  n ie d o g o n ,  k tó ry b y  całe j w ód ce  
n ie p rz y je m n e g o  s m a k u  i z a p a c h u  m ó g ł  udz ie l ić .  W  r o k u  1 8 5 ł/ a m iał 
z k o r c a  b u r a k ó w  bl sk o  2  g u r n c c  o k o w i t y  —  w r o k u  185^/5 ty lko  7 '/^ 
k w a r t  o k o w i ty  d e s ty lo w a n e j  n a  i 0 fl M a g i e r a  ( 3 4  B ) .  N a d m ie n ia ,  w  
k o ń c n ,  iż p ró b o w a ł  z a c i e r a ć  b u r a k i  bez  d o d a n ia  s łodu ; zm n ie jszen ie  
j e d n a k  w y d a tk u  p o  2 g a r n c e  o k o w i ty  n a  k a ż d y m  ta k im  zac ie rze  ( a  
w ięe  b lisko  '/% k w a r ty  n a  k o r c u  b u r a k ó w )  o d w io d ło  tgo  o d  p o d o b n e ­
g o  p o s tę p o w a n ia .

W  te m ż e  dziele p. K u r o w s k i e g o  z n a jd u je m y  s p ra w o z d a n ie  p a n a  
K .  C h m ie lo w s k ie g o  w R y tw ia n a c h ,  k tó ry  m a c e r o w a ł  b u ra k i  t r z y k ro -  
tnern  n a le w a n ie m  w o d ą  g o r ą c ą ,  p o te m  so k  sp u s z c z a ł  n a  ch łod n ik  i i 
z a d a w a ł  f e r m e n t  bez u ż y w a n ia  d ro ż d ż y  p iw n y ch ;  O trz y m y w a ł  po 9 
k w a r t  o k o w ity  78°/o (31 Yj 0 B ) ,  sąd z i  w sz e la k o ,  iż p rzy  u rząd zen iu  
o d p o w ie d n ie m ,  o t r z y m a ć b y  m o ż n a  z p e w n o ś c ią  k w a r t  I I .  J a k k o l ­
w ie k  w y raźn ie  o tern w s p r a w o z d a n iu  s w e m  p. C h m ie lo w sk i  n ie w s p o ­
m ina ,  z d a je  się iż d o d a w a ł  s łó d  i m ą k ę  z b o ż o w ą ,  o b l icza jąc  b o w ie m  
w y d a tek  z b u r a k ó w ,  m ó w i,  iż  ty le  daiy ,  p o  o d liczen iu  oko w ity  z ty ch ,  ; 
d o d a tk ó w .  (D a ls z y  c ią g  nastąpi)-
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d la  p o r i ą d n e g o  sp r a w o w a n ia  ludz iom  p o l i ty c z n y m  dziw nie  p o ży teczn e .

(Dalszy ciąg.)

Z A P O W I E D Z I .

T e zapowiedzi przy prawie m ają być zapowiedziane, które, acz 
tam  są wyższej' opisane, ale iż na różnych miejscaeh, przeto się tu, 
zebraw szy w jedno, spisały dla łatwiejszej odprawy.

Naprzód, aby chłopi w mieście na noc nie bywali przyległem.
Aby bez pańskiej wolej rodziey ze wsi nie chodzili.
Aby nie śmieli ognia niecić w boru, gdy pożary goreją.
Aby żerdzi, dylów nie kradli, ani łupili, ani palili,.
Aby się żaden nie budował, aż się urzędnikowi o p o w ie .
Aby ryb nie śmieli łowić wszelakich w wodach zapow iednych .
K tóryby urzędnik, w łodarz, kmieć czynił sobie pożytek potaje­

mnie, ku szkodzie pańskiej, m i to być panu opowiedziana, przez K  m ię­
cia któregolw iek.

Kmieć ina przy praw ie oznajmić, jako się zachow yw a urzędnik 
bez pana, a jeźli dni albo robót nie przedaje .

O gnia aby pilnowali i kominy w ycierali.
Aby z pochodnią pod dach nie chodzili.
Aby kart kmiecie nie graw ali.
Pobory aby W czas oddaw ali.
Aby kmieć jeden u drugiego rolej ani zasiewków nie kupp-

wał.
D róg  niepotrzebnych i stegien przez żyto zimie strzedz.
Aby się na zimę popraw ow ali.
Aby ze pnia nie rąbili w boru, na swą potrzebę.
Aby nie śmiał rolej wykopować, ani na cudzej żąć.
A by żadnych dochodów pańskich nie śmieli kupować.
A by tego nie czynili chcąc, czegoby pan nie miał wiedzieć.
Aby po targach lada po co nie jeździli.
Spasi szkody, Jąk, zboża zapowiedzieć.
Aby nie pił w karczmie, ażby zasiał, i statki miał potrz ebne do 

rob ty.
Zapowiedź każda ma mieć swoją ważność.
K tóryby kmieć nie stal, ma go z obopólny sąsiad strzedz i opo • 

wiedzieć.
Synowie aby, starego zebrania ojców nie utracałi, i po ojcu 

także.
Kmieci ma urzędnik dojrzeć, aby z nowego zboża niezaprzeda- 

wali snopem, ani kopą, ani korcem .
Kmieć nie gorszym sprzężajem  ma panu robić niż sobie, i nie 

mniej ma nabierać, jedno tak, jako sobie.
W e zły rok  ma włodarz dojrzeć, aby wołów kmiecie nie prze « 

dawali;

Rzepne doły i w boru (299) (co karcz kopa ją), aby zaraz za" 
mietywali.

Przędziwa aby  w  izbach nie suszyli.
Pszczół ułewnićzych aby przy domiech nie stawiali dla ognia

L ic z b a  *) d o r o c z n a .

Żyto Świeże ryby,
Pszenica, O grody,
Jęczm ień, Len,
Owies, Konopie, ;
G roch, Cebula,
T atarka, C zosnek,
P ro so , K apusta,
Orkisz, Pasternak,
Jag ły , M archew,
Siemiona Pietruszka, - : ; :

lniane i ćw ikła,
konopne, B arszcz,

Folusz,
Źrebce,

O górki,
Rzodkiew,

Stado, Rzepa,
.Bydło, Rzepniea,
Owce, Chrzan,
Skopy, G orczyca,
B arany, C hobota ns węgorze,
Owce przebrane, Klepki na beczki.
W ieprze karm ne, Obręczy,

chudziki, P o  bałwanie soli,
Świnie, Reszt żadnych nie przyjmować
Kozy i przypłodki, M ak,
Gęsi, Chmiel,
P a wy, Poślad,
K ury indyjskie, Miękiny z prosa,
K okoszy, M łóta,
Kapłuoy, ~ Łąki,
Kaczki, S iano ,
Kury m łode, Słoma,

włoskie, G artlina,
W ełna, , W ysiewki,
Skóry; Młyny,
Sery, P iła (T artak ),
M asło, Czarna kapusta,
Słoniny, Sałata,
Sadła, Stawy,
Kąpie, Jeziora,
Ja jca , H uta,
K ańpusty •*), Ruda,

(299) K arany  zw ane.
*) O brachunek.
**) Mleko zajadłe, kw aśne zkisłe, kiską na Szlązkn zwana.



Pierze,
Puch,
Suche ryby,
Gołębieńce.
Grzyby suche,
Rydze słone,
Gruszki,
Wiśnie,
Śliwy,
Jabłka suche,
Mannę trząść, 
Jaz-jesiotrzy, 
Jaz-krosny,
Jaz-kubel,
Jaz-kołowy,
Płat od jazów **•), 
Sawie u rzeki i u jezior, 
Słody wymiarne; 
Browar,
Popioły,
Gonty,
Węgle,
Dąb szewczy, 
Dziechciowy płat, 
Smoła,
Prawne grosze,

Owoce,
Pszęzoły .ulewipcze,
Szykpwe winy,
Czopowe, .

smolne,
Cla: targowe, 

mostowe, 
kozłowe, .. 
ozniczne, 
rogowe,

Wilczęta,
Jastrzęby,
Sokoły,
Krogulce,
We młynieeh wieprze.
Woły do k u c h n i e j a r m a r k u .  
Miody,
Barci i oklegi ****) jeźli przy­

bywa,
Na borg nie przedawać,
Roboty najemne niudolęznym. 
Szkło chować n klucznika, <bo z tę­

ga cudniejsze śkłenice,.i tego 
się ustrzeże, co je kradną.

Czm >
Najem,
Miodowe czynsze, 
Gajowe dani, 
Karczemne,
Rybne czynsze, 
Kapłuny. - 
Gęsi,
Kokoszy,
Kury,
Chmiel,
Jajca,
Łój,

HaniOKmiece.
Pieprz, 
Drwa, 
Owies, 
Żyto, 
Pszenica, 
Manna, 
Żolądż, 
Orzechy, 
Buk(iew?), 
Konopie, 
Sery, 
Raki; 
Siemie.

(Dalszy ciąg nastąpi).

« « )  — płaca (?).
•***) Niema tego wyrazu w żadnym,

T A K S A  M I Ę S  A.
Na miesiąc Luty 1856 roku.

Ce n a |  
ltsr; | kop.

3

i*
■7 ' 
15 
60 

9

1. WOŁOWINA.

Mięsa wołowego funt . . . .
„  krowiego lub z Bukstów

Polędwicy f u n t ......................
Łoju czystego pod...................
Ł o jufunf y . i . . .". . . . . .

II. WIEPRZOWINA.

Wieprzowiny ze skórę funt . . 9 ij2j)Bąrmuny fujjt

TAKSA MIĘSA KOSZERNEGO.
Wołowiny funt po kop. 12,/* 8 Cielęciny funt po kop. 15
Baraniny „  „  1

Sęltąb.u fu n t................
Słoniny świeżej funt . .

,, wędzonej funt . 
§ W a, W .f^ęgO ffnnt . . 
Szmalcu topionego funt .

III. BARANINA.

C e n
Rs. f kop.

8 *1*
15
19
19
23

TAKSA BUŁEK CHLEBA PSZENNEGO I ŻYTNIEGO.
na miesiąc Luty^l856 rok.

IT T f f l V I ' . l l . L  H i . i  . .  .-- -- -- ^  . - ' . . ' . T .

BUŁKI I CHLEBA PSZENNEGO.

-TTT

l

a) Bułki .jpątpwęj . 
i )  Strucli montowej 

. c)vBułki z mąki pośledniejszej ■*)
dj StrUcle, z .takiejże m ą k i ..........................
i j Chleba stółowego z takiejże mąki > .

CHLEBA ŹYTNEGO PYTLOWEGO oraz CHLEBA Z MĄKI 
MŁYNA PAROWEGO.

CHLEBA RAZOWEGO. .
* 1 Z jednego funta ma się, wypiekać buł.ek 4, każda bułka ma ważyć aoła- 

ników 27, dwie bułki mają kosztować kop. 3

jednego funta
Kop. srebr.

V
51!*
5'l*
5*i*

5
;b v *

KUES GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.

Dnia 19 (31) Stycznia 1856 rpku ŻĄDAJĄ
Rs.' | kop.

DAJĄ
Rs. | kop

M O N  E T Y.
P ó ł - I m p e r y a ły ..................................................................
H ollenderskie dukaty n o w e ............................................

P A P J E  R Y . 
0bligiskarbow ;e.4 -p rpę. za 100 f-s. oprócz,kuponu 
Listy zast.b ia łe  II okresu (oprocz kuponu) za 100 z ł .  

, ,  ,, * i, t l i  „ ,, ł, aa 15 rs .
,, ,. Sęrye wylpsowane . . . .

Obligacye cząstkowe na 500 zł. oprócz kuponu , . 
Certyfikaty Banku lit. B. na 20Ó-zł. bez precentn. ,
Dowody Kom. Centr. Likwid. za 10,0 z{. . . . .
Newa rosyjska pożyczka z r. 1854 oprócz kuponu 

W E X L E .
Berlin 100 ta la ró w ................................ 2 m. . . .
Gdańsk 100 ta l..............................   . . 2 m. . . .
Hamburg 300 BMk. . . . . . . .  2 m. , - .
(ltPvndy.n L Inn t s tn rj................................. 3 m . • • •
P etersburg  100 rs. . . .' . . . . I m . . . .
Paryż 300 fra n k ó w ..................................2 ra. . . .
^yjedep 150 z łr    . . l  p .  . . ,
W rocław  100 ta l ............................... ..... 2 m. . . .

• THn

. 5 *6 5 25

. J 4 91 84 41
__ — — —

. 14 90 l i 86
__ __ —•
— -- —

. — T- - -- •—
■n, -- i __ ——

. 98 30 97 97
•. A

85 95 5§
— —» —

. 146 25 ~ —
. *1 ■ m ,  - —

—
. *7 40 76 80

92 25 —
. — - - 7 . —*

Y u w ić  Ku.iła.nnibie,ią,c.ego od O bligów  sk a rb o w y c h its. 1 kólL 34
od Lżs((S,yy typ*. $■

Nowa ro ssy jsk a  p o ży czk a  r s . l  kop. 52,/»

W drukarni J. Ungar.—W olno driiko w ąó.— ,\V Warszawie dnia 22 Sty cznia (3 Lutego! 1856 r .—Starszy Cenzor, sekretarz kolegialny. T. H e r t z  
.................. "TT TT?


